BKP: W kwestii święceń biskupich Bractwa Piusa X
wideo: https://bcp-video.org/pl/w-kwestii-swiecen  https://youtu.be/yF8FzpJed9Y  
https://vkpatriarhat.org/pl/?p=24089  https://rumble.com/v7bpcfc-k-otazce-sveceni.html  

https://crowdbunker.com/v/JBRbZSxoSd  https://www.bitchute.com/video/k1pmYeXZCZFR/  
W środę, 1 lipca 2026 roku, mają się odbyć święcenia biskupie członków Bractwa Piusa X. Pytanie brzmi, czy odstępczy Watykan zatwierdzi te święcenia, czy nie. Jeśli tak, ale kosztem podporządkowania Bractwa odstępczemu Watykanowi, Bractwo straci swoje uzasadnienie i zostanie skierowane na szeroką tęczową ścieżkę prowadzącą do zagłady. Jeśli odstępczy Watykan, na czele z arcyheretykiem Leonem Prevostem, nie zatwierdzi tych święceń i po święceniach ogłosi tzw. ekskomuniki, Bractwo zachowa czystość wiary, a tzw. ekskomuniki będą nieważne. Dlaczego? Ponieważ odstępczy Watykan ze swoją sodomicką antyewangelią jest pod Bożą anatemą, a wszystko, co dekretuje, jest nieważne i nieskuteczne.
Jest całkiem jasne, że Leon Prevost nie jest prawowitym papieżem, z co najmniej trzech powodów.

1) Prevost ze względu na jedność ducha z arcyheretykiem Bergoglio już wcześniej sam się ekskomunikował z Kościoła Katolickiego.

2) Prevost został wybrany przez kardynałów, którzy propagują synodalny bunt sodomitów przeciwko Bogu, a tym samym automatycznie wykluczyli się z Kościoła. Nie są oni członkami Kościoła i dlatego nie mogą ważnie wybierać papieża.
3) Leon Prevost kontynuuje linię Bergoglio. Nie potępił on jego legalizacji sodomii, wręcz przeciwnie, drogą synodalną ją pogłębia. Czyniąc to, automatycznie wykluczył się z Kościoła i dlatego nie może być jego głową.

Prevost jest jedynie uzurpatorem papiestwa. Nie może być wikariuszem Jezusa Chrystusa na ziemi, ponieważ fundamentalnie zaprzecza Jego naukom.

Bizantyjski Katolicki Patriarchat – głos wołającego na pustyni – nie rozważa kwestii, czy Bergoglio był homoseksualistą, czy nie. Nie rozważa również kwestii, czy Prevost jest nim, czy nie. Homoseksualista, który grzeszy, ale żałuje, nie jest wykluczony z Kościoła. Natomiast hierarcha kościelny, który promuje legalizację grzechu sodomii, jest wykluczony z Kościoła.
Taki prałat, który legalizuje grzech sodomii, wołający o pomstę do nieba, neguje cały Dekalog i wszystkie zasady moralne zawarte w Ewangelii i całym Nowym Testamencie. Jeśli grzech sodomii zostanie zalegalizowany, jednocześnie neguje się najbardziej fundamentalną prawdę chrześcijaństwa, że Jezus Chrystus, Syn Boży, umarł za nasze grzechy. To również unieważnia całe Credo, a Kościół Katolicki przekształca się w synagogę szatana.

Droga synodalna proklamowana przez Bergoglio i promowana przez pseudopapieża Leona Prevosta jest drogą buntu przeciwko Bogu. Kto wewnętrznie przyjmuje herezje, które głosi, traci zbawczą wiarę i wyrzeka się istoty chrześcijaństwa i zbawienia. Utrata zbawienia i cyniczne skazanie się na wieczne męki w piekle to największe szaleństwo! Dokonują tego kościelni Judasze, zajmujący najwyższe stanowiska w Kościele. Co więcej, wciągają oni w to szaleństwo zwiedzionych katolików.

Sodomiccy prałaci odprawiają Liturgię nieważnie, a udzielane przez nich święcenia kapłańskie są również nieważne! Głoszą sodomicką antyewangelię, za którą są ekskomunikowani: „Jeśliby ktoś, choćby anioł z nieba, głosił inną ewangelię, niech będzie przeklęty, ekskomunikowany” (Ga 1, 8-9). 
Prałat Schneider z Kazachstanu przedstawia się jako prawowierny biskup, ale w rzeczywistości pozostaje w całkowitej jedności z pseudopapieżem. Poddaje się mu i broni go wbrew nauczaniu Pisma Świętego, Ojców Świętych i Doktorów Kościoła. Z powodu tej jedności z arcyheretykiem, sam wykluczył się z Kościoła katolickiego. Wprowadza katolików w błąd i utwierdza ich na fałszywej drodze do wiecznego potępienia.

Jeśli Bractwo Piusa X przetrwa w oddzieleniu od odstępczego Watykanu, to prawowierni biskupi w tych nadzwyczajnych okolicznościach będą mieli możliwość wyboru prawowiernego papieża.

Ekskomuniki pseudopapieża Prevosta i jego prałatów są nieważne. W rzeczywistości sami ci prałaci, wraz z Prevostem, są ekskomunikowani zgodnie z Gal. 1,8-9. Gdyby umarli teraz bez skruchy, zostaliby skazani na wieczne potępienie. Ich zatwardziałość i brak skruchy są grzechem przeciwko Duchowi Świętemu.

Cytujemy fragment listu arcybiskupa Carla Marii Viganò, opublikowanego 15 czerwca 2026 r.: „Co wydarzyło się w Kościele Katolickim w ciągu ostatnich kilku dekad, że zostałem potępiony, a wraz ze mną wszyscy papieże przedsoborowi? Autorytet Świętych Kluczy musi otwierać bramy Niebiańskiego Jeruzalem sprawiedliwym i wykluczać niegodziwych, a nie odwrotnie… Niemożliwe jest, aby był on używany do legitymizacji tego, co On (Jezus Chrystus) potępia, a tym bardziej do potępiania tego, co nakazał robić. Z tego powodu nie mogę słuchać tych, którzy… odmawiają podporządkowania się i posłuszeństwa Najwyższemu Autorytetu Boga”.

Na koniec przypomnijmy, że współczesny Kościół nie ma papieża, panuje stan sede vacante. Leon Prevost promuje sodomicką antyewangelię, za którą, zgodnie z Ga 1,8-9, jest wykluczony z Kościoła, a zatem nie jest jego głową. Tego faktu nie zmienia to, że zachowuje się bardzo sugestywnie. Jako zawodowy oszust, masowo wprowadza w błąd wierzących.
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